Rek IX. 


Cena numeru 
tasty w rakowi, w Podgórza | sa prowiacyl. 


PRENUMERATA: 
Miniącznie w Krakowie (jak dostawą do domu) K 160 
«m prowiacyj s przesyłką pocztową . . . . . .„ 160 


Prenumerata za granicą; mrk. 150, frk. X—, rb, I— 
s.. 


Pojedyncze egzemplarze nabywać można we wszyst- 
kich agencyach pism i na wszystkich dworcach kolej. 


Prosimy odnowić prenumeratę 

(„Newiny* kosztują miesięcznie 1 K 50 h. już 
z przesyłką pocztową lub dostawą do domn, pół- 
recznie 9 K. rocznie 18 K). 


Sytuacya w Wiedniu. 


(Telefonem. 
Zwłoka w utworzeniu gablnatu. — Polacy na fo- 
talach ministeryainych. — Kto hędzia prazesem 


Koła? — Rokowania między damakratami. — Kon- 
fareacya praz. Lao z namlastniklam. Czeal 
a rząd. 

7. powoda trudności, objawiających się zaró- 
wna w obozie czeskim, jakoteż i to przede- 
wazystkiem, w Kole polskiem, utworzenie no- 
wego pólurzędniczago gabinetn, doznało pewnej 
zwłoki. Nominacya nowych ministrów, jak sły- 
shać, nastąpi dopiero po niedzieli. 

„Jest już pewne, że tekę ministra kalal otrzy- 
ma dr Głąhbiński, a ministrem dla Galicyi zo- 
atanie jeden z nrzędników, szef sekcyi Zaleski, 
(Kandydatnra p. Kędziora, proponowana przez p. 
Stapitskiego, nie została przez bar. Bienertha ak- 
aeptowana). 

Bar. Bienerth zgodził się na pewne zobowią- 
zania w sprawie kanałowaj wobec dra Głąbińskie- 
go, t. j. na nmieszczenie tej sprawy w programie 
pracy, jaki rząd przedstawi parlamentowi. (Nato- 
miast Ria zobowiązał się do wstawienia w bilan- 
sie na r. 1912 raty na budowę kanałów), 

„Jest niestety faktam niepomyślnym, że Kołu Pol- 
skiemnu nie powiodło się uzyskać teki skarbu 
dla dra Głąbińskiego. Teka ministra skarbu jest 
hawiem politycznie najważniejszą teką i za- 
chowanie jej w rękach polskich mnocniłohy poli- 
tyczna pozycyę polską; teka kolejowa nie daje 
wpływn na sprawę kanałów.. Obsadzenie sta- 
nowiska ministra dla Galicyi przez urzędnika na- 
leży stanom czo poczytać za iukt ujemny. Stanowisko 
to jest polityczne i było zawsze przez wybitnych poli- 
tyków zajmowane (Ziemiałkowski, Grocholski, Dzie- 
dnszycki, Abrahamowicz); odstąpienie od tej tra- 
dycyi jest szkodliwe i osłabia stanowisko polskie 
w gabinecie. Załować wypada, że kierownicy Koła 
przy rokowaniach z bar. Bienerthem nie ujawnili 
więcej energii i nia wywarli silniejszego nań na- 
ciskn aby fotel ministra dla Galicyi przypadł po- 
litykowi reprezentnjącemu Koło Polskie. 


O przymierza demokratycznych grup w Kole 
polskiem. 

We czwartek odbywały się w Wiednia dłngie 
i dość drażliwe pertraktacye w sprawie przymie- 
rza grup demokratycznych w Kole polskiem. — 
W tych układach wzięli udział oprócz posłów 
także przybyli z Krakowa i Lwowa przywódcy 
stronnietw (prez. dr Leo, dr G. Pawlikowski i in) 
Do porozumienia jednak nie przyszło. Posłowie de- 
mokratyczni polscy żądałi konsolidacyi 
stronnictw demokratycznych w Kole w myśl 
uchwał, powziętych w Krakowie, t, j. nad podsta- 


Brzuchomówca. 


Miasteczko Hopfeld jest w całem znaczenin 
tego wyrazu gniazdem plotek i bajek. Otóż w tem 
steczkn pewnego ciepłego, jesiennego poobie- 
dzia, Peggy Mulliers, zajęta cerowaniem pończoch 
na proga swego domostwa, porznciła nagle robotę 
i wybiegła na środek ulicy, żeby zobaczyć, dokąd 
ta jej sąsiad tak pospiesza Jakoż njrzała wkrótce 
tlum, złożony z mężczyzn, kobiet i dzieci, nadcią- 
gnjący z drugiego końca miasta, pośrodka które- 
ga Btąpał niedbale czamy niedźwiedź, prowa- 
dzony na łańcuchu przez kuglarza. Ten przy- 
odziany był w wiejki, biały surdnt, którym ze 
dwa razy mógłby się owinąć, w kamizelkę za 
krótką, będącą w separacyi ze spodniami i po- 
zwalającą wysuwać sią swobodnie łachmanom sta- 
rej konznli. Garnitur ten dopełniały kamasze o 
wywin'ętych cholewach, którym tylko podeszaw 
brakowalo ı szary kapejnsz, oddawna pozbawiony 
opaski. Młody chłopczyna, blady i z miną wygła- 
dzonej istoty, postępował na czele, dmąc w wielki 
flet i tak silnie uderzając w tnmborino, że wszyst- 
kie nogi w takt maszerowały, 

Przybywszy przed „Lwa Czerwonego“, jedynej 


Szewska IL 
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wie programu rzeczowego: reformy statntu 
Koła polskiego w duchu wzmocnienia Koła, kwe- 
styi rnskiej, a w pierwszym rzędzie sprawy 
kanałowej. Demokraci krakowscy zaznaczyli 
też, że nie boją się rozwiązanie Izby, czem 
rząd — nieszczerze! grozi. 

W piątek po południn odbyła się drnga krótka 
konferencya trzech grup damokratycznych. Nie 
powzięto wprawdzie uchwał, ale stwierdzono, ża 
pożądana |est wspólne działania grup damokraty- | 
cznych i npoważniona delegowane osobistości da 
dalszych rakowań. 

Niemałe trudności nasuwa, wobec wstąpienia 
dra Głąbińskiego do gabinetu, wybór prezesa Ko- 
ła. (Uchodzi za wykluczone, aby Podolak dr Sta- | 
rzyński miał szanse wyboru; dr Kozłowski 
również oświadcza, że © prezesurę się nie ubiega, | 
Wymieniają też dra Korytowskiego jako kan- 
dydata). Ogromna większość damokratyczna aczy- 
wlścia musi hazwarunkowo żądać tego stanowiska 
dla demakraty. | 
Kanferancya prazydanta Leo z namłastnikiem | pre- ; 

zesam Koła. 

Wiedeń (żelefanem). W sobotniej „Neue Fr. 
Presse“ podane są mylne weraye o konferen- | 
cyach prez. Leo z namiestnikiem i drem 
Głąbińskim. Konferencye takie odbyły się dwe- 
krotnie, nie dotyczyły jednak twcałe ku:estyż 
osób w przyszłym gabinecie, be ta kwestya już 
była załatwiona, lecz dotyczyły sprawy kanaławaj. 
Prez. Leo, w myśl uchwał konfarencyi posłów 
demokr. z 2 stycznia, domagał się, aby bar. Bie- 
nerth w stanowczej formie przedstawił gwarancye 
w sprawie kanałowej i prosił namiestnika i pre- 
zesa Koła o wywarcie w tym kierunku nacisku na 
szefa rządu. 


Czasi i rząd. l 

Mimo rozbicia się rekewań niemiecko-czeskich 
w Pradze, sytuacya nie jest uważana za rozpa- 
czliwą. Żadna strona nie uważa rokowań za sta- ; 
nowczo zerwane i będą one wnet znowu podjęta. 

Wszystkie dzienniki sygnalizują dymisyę hr. 
Condenhova i następstwo hr. Thuna jako namie- 
stnika w Praeze. 

Wobec bar. Bienertha Czesi zajęli również 
stanowisko bardziej pojednawcze. Prezes klubn 
czeskiego dr Fiedler w rozmowie z Bienerihem 
przyznał, że parlamentarny gabinat jest 
obecnie niemeżliwym i oświadczy; się za 
objektywnym gabinetem urzędniczym, 
wobec którego Czesi zachowaliby się neutra l- 
nie. Czesi godzą się, aby tymczasem dwa portfele 
objęli urzędnicy czescy. 


Napad bandycki na proboszcza 
w Dzledzicach. 

Z Bielska donoszą, że lekarze nie tracą na- 
dziei, iż ks. Macoszka utrzymają przy życiu, nie- 
bezpieczeństwo jednak jeszcze nie minęło, a ta 
z tego powodu, że postrzał jaki otrzymał ka. Ma- 
coszek w msta, narnszył prawdopodobnie jedno 
z wiązadeł nerwowych, skutkiem czego nastąpiło 
sparaliżowania połowy ciała i utrata mowy. 
w miasteczku oberży, knuglarz zatrzymał się, zro- | 
bił koło z otaczających go i rozkazał Brninowi, 
swemu niedźwiedziowi, stanąć na tylnych łapach; 
potem, wymachnjąc kijem nad głową zwierzęcia, 
zaczął z nim tańczyć, robiąc przeróżne figury i 
ohierając pozy, które Brnin naśladował w sposób 
niezmiernie malowniczy. Mieszkańcy Hoptłeld byli 
uszczęśliwieni i śmieli się z całego serca. 

Pewien brznchomówca, wesołego usposobienia, 
znajdował się w tej chwili pod „Lwem Czerwo- 
nym* i przyglądał się przez okno błazeńskiemu 
przedstawieniu. 

Bawił on już od rana w miasteczku Hopflield, 
dostatecznie więc poznał łatwowierność i tępość 
jego mieszkańców; nagle błysnęła mu myśl zaba- 
wienia się ich kosztem przy pomocy swej umieję- 
tności. 

Wmieszał się w tiom, a korzystając z chwili, 
gdy flet i tamhurino umilkły, zbliżył się do ku- 
glarza. 

— Pański niedźwiedź zapewne nmie mówić? — 
zapytał go całkiem poważnie. 

Kuglarz spojrzał na niego uważnia, wzruszył 
ramionami i odpowiedział gburowato: 

— Proszę się go zapytać, to pan się dowie. 


Telefon 305. 
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1 
Przez muła na śmierć zawleczony. Straszna 
Napad mieli nrządzić według opinii żandarme- 
ryi trzej górnicy, wydaleni z pracy 


z Mor. Ostrawy. Uciekli oni do Prus. — Skra- 
dli ka. Macoszkowi 3.000 koron. Dwóch z nich 
odznaczało się wysokim wzrostem, wszyscy mieli 
niegolone brody, czarne kapelnsze, czerwone kra- 
watki i czarne surdaty. — Wszyscy mówili po 
polsku. Tak zeznała słażąca Weronika Helle- 
równa. 


Wielkie trzęsienie ziemi. 

Telegramy doniosły wczoraj o wielkiem trzę- 
sienin ziemi, które objęło całe podnóże gór Ałtaj- 
skich głównie na linii Bnchara-Taszkient- Kokand- 
Wiernyj. Weding informacyj prywatnych dzienni- 
ków petersburskich, trzęsienie ziemi w Tnrkiesta- 
nie było ulbrzymie. Katastrofa według tych infor- 
macyj, rozmiarami przewyższyła wszystkie tego 
rodzaju kataklizmy, jakie się zdarzyły w ciągn osta- 


Tego tylko było brzuchomowcy potrzeba. Po- 
stąpił kilka kroków do Bruina, wsunął obie ręce 
w kieszenie od spodni, jak zwykle czyni ten, kto 
się przygotowaje do zrobienia jakiegoś żartu i rzekł 
do niedźwiedzia przesadnym głosem: 

— Tańczysz, jakbyś był członkiem Opery, win- 
piej ci. Z jakiego też kraju pochodzisz, obywa- 
telu? 

Głos, zdający się wychodzić z paszczy niedźwie- 
dzia, odpowiedział: 

— Z Alp, ze Szwajcaryi. 

Trudno odmalować zdumienie i przestrach tłu- 
mu; lecz osłapienie kuglarza przeszło wszystko. 
Wytrzeszczał swe głupowate oczy, otworzył wiel- 
ką, bezzębną jamę ustną i zniernchomiał tak, jak- 
by nogi jego nagle wypuściły korzenie w ziemię 

Rrzachomowca zwrócił się do niego: 

— Pański niedźwiedź mówi wcale nieźle po 
angielsku — wyrzekł — zaledwie trochę pozostało 
mu helweckiego akcentu. 

Zwracając się następnie do Bruina: 

— Masz smutną minę — zanważył ze wspól- 
cznciem. 

— Z powodn mgły angielskiej dostałem splee- 
nu — odpowiedziała zwierzę. 


firem. Płyty nie zużywają się, dlatego grają 
zawsze równia czysto, głośno i bez chrapania. 


jest najdoskonalszym instramentam dohy wapół- | 
czesnej, Gra bez zmiany igły, wiecznym sza- | 


nowosc. NOWOŚCII Aparaty 
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Płyty o średnicy 24, 29 i 50 em. Co miesiąc 
szafkowe. Piyty 50-centy metrowe, grająca z siłą 


nie zwraca się. 


zbrodnia bandytów włoskich. (Patrz artykuł). 


tniego dziesięciolecia. Głównia dotknięte została 
miasto Wernyj, położone na stokach gór Altaja. 

W mieście Wiernyj wszystkie budowle murowa- 
ne zestały zrojnowane. Najbardziej ncierpiały gma- 
chy wiejskie i koszary wojskowe. 

(Wiernyj, główne miasta odwodu semireczyń- 
skiego w Azyi środkowej, na północnym stoku gór 
Altaju, nad rzeką Ałmatą, posiada przeszło 30.000 
mieszkańców, jest siedzibą gubernatora i arcybi- 
skupa prawosławnego) 

Także w Taszkancia trzęsienie było silne. 

(Taszkent, miasto główne prowincyi syrdyryj- 
skiej oraz jenerał-punbernatorstwa turkietańskiego, 
dawniej stolica oddzielnego chanatn, leży nad rze: 
ką Czyrczykiem. Posiada blisko 200.080 mieszkań- 
ców). 

Z wielu innych miast (Kopał Dżerbent) rów- 
nież nadchodzą alarmujące wiadomości. 


Tłum cofnął się o kilka kroków. 
Brzachomowca ciągnął dalej: 

— Od jak dawna należysz do swego pana? 
— Dość dawno, już mi to obmierzło, 

To on nie jest dobry dla ciebie, Bruin? 
O, tak! Dobry, jak kowal dla swego ko- 


wadła. 

— A nie zamierzasz przypadkiem zemścić gię 
na nim? 

— Pewnego pięknego poranku schrapię go, 
jak rzepę, na śniadanie. 

Na te słowa przelękniony tłum jeszcza wigk- 
szą przestrzenią oddzielił sią od niedźwiedzia. Ku- 
glarz, straciwszy głowę, szarpnął łańcachem Broi- 
na, a znudzone zwierzę głuchy pomrnk wydało. 

Brzuchomowca miał dość; nacisnął kapelnaz, 
obrócił się i poszedł w kierunku oberży. 

Przerażony tłam poszedł za jego przykładem 
i zaczął rozbiegać się na wszystkie strony, jakby 
cznł jnż niedźwiedzia na swych piętach. 

Brznchomowca, stanąwszy przed „Lwem Czer- 
wanym“, nie mógł się wstrzymać od śmiechu, ps- 
trząc na uciekających wszystkiemi olicami miasta, 
podczas gdy przyczyna całego zamieszania, Brniu, 
siedział «suie »pokojnie na tylnich 'apach i z filo- 


Hio raz posłyszał prawdziwy Pathafon i poznał ralety naszegć systemu, pozostaje na rawe wiernym I gorącym jego zwolennikiem. 


Po walce z bandytami 
w Chitechapel. 

Z Londynu donoszą: 

Z powodu różnych mniej lub więcej prawdo 
podobnych szczegółów o anarchistach rosyjskich, 
zasługuje na uwagę przez kilka dzienników pod- 
niesione podejrzenie, że wszystkie zamachy 
przygotowywane Są przez ajentów- 
prowokatorów. Dzienniki dochodzą do tego 
wniosku przedewszystkiem dlatego, że nie do po- 
jęcia jest, dlaczego anarchiści właśnie w Londy- 
mie, gdzie posiadają wszelką swobodę, mieli zabie- 
rać się do zamachów. Raczej rządowi rosyjskiemu 
zależeć może na tem, aby wszystkich rosyjskich 
emigrantów wobec Anglii skompromitować. Znale- 
ziona między innemi w miejskiej gazowni, naj- 
większej w Londynie, we wschodniej części mia- 
sta, ogromną ilość materyału wybuchowego, który 
wystarczyłby do wysadzenia całej gazowni w po- 
wietrze. 

Donoszą też, że znaleziono wśród rumowiska 
w spalonym domu trzecie zwłoki. 

Dzieuniki coraz ostrzej krytykują postępowa- 
nie policyi zarówno w wytoczenin całej armii 
przeciw kilku anarchistom, jak i dotychczasowe 
niedbalstwo w śledzenin ich. Powiadają, że spra- 
wa będzie miała epilog w Izbie gmin. Po- 
twierdza się, ża w gruzach znaleziono kilka 
bomb. 


Kobieta zbrodnicza. 


Jak wiadomo, w Wiedniu znaleziono ukryte w ko- 
sza ed bielizny poówiartowana zwłoki niejakiej Lu- 
dwiki Welssówny. Śledztwo stwierdziło, że ah;dnej 
abrodni dopościła nię krawczyni Bartonkowa z ko- 
chankiem swym krawcem Czernym Z tego powodu 
prasa wledeńska przypomina ciekawe dane o udziale 
wogóla koblat w czynach zbrodniczych. 

Tak n, p. antor francuski, Kamil Granier, wyka- 
zuje w dziela swem p. t. „Kobleta zbradnicza”, że 
na *09.075 oskarżonych osób, która stawały we Fran- 
cyl czy to przed sądem przysięgłych, czy to przed 
policyą poprawczą, było 27.300 koblet. A więc na 
sto jadnostek zbrodniczych było 13 kobiet, Na 100 
akszanych przypada jako marimmum |+ kobiet Li- 
czebną niżaszość kobiet zbrodniczych wobec mężczyzn 
uzasadnia (jańtelet naatępnjącemi okolicznościami: fi- 
zyczna Błabańć, apołeczna zawiłość, trważliwość f 
brak podrażnienia przez alkohol. Co do 
udziała kobiet w zbrodni morderstwa rabunkowego, 
to na 77 kobiet, odsladających karą za tę zbrodnię, 
w dwu centralnych więzieniach francoskich, przypada 
30 wypadków, w których kobieta wykonała taką zbro- 
dnię sama jedna. W azeácia wypadkach miała pomoc 
za strony kobiet, w 28 wypadkach za strony męż- 
cagzu, a w 13 wypadkach działały handy, złożone z 
oba ej płci. 

Udział koblety w zbrodniach jest mniejszy w śro- 
dowiskach wiejaklch, niż miejskich. Statysty- 
ka sądowa w Saksonii wykaznja jedną zbrodniarkę 
na 10.638 koblet wiejskich, zań na TYL3 koblet 
miejskich. Podobny atopanak letnieja w zhrodnkczości 
u'żczyzu da da recydywiznu, to etatystyka mówi na 
niekorzyść koblet. Słusznie powlada opinia pnbliczna, 
że kohłeta z npadkn trudniej się podnosi 
niż mężczyzna. 

Kobieta zbrodnicza posiada zwykle szorstki głos, 
obfitszy porost włosów, tudzież silniejszy kark, niż 
kobiety normalne. Mają także więkazy wzrost, który, 
jak zaznacza Granier, u słowiańskich złodziejek prze- 
wyższa średnią miarę o '"Oh do O8 centymetra 
Byłaby ta cecha. odróżniająca zbrodniarkę od umysło- 
wo chorej, której wzrost jest o O'U5 centymetra 
mniejszy od miary średniej. 

Nawlązując do sensacyjnej zbrodni wledeńskiej, 
a mianowicie do poćwłartowania zwłok ofary, cytuje- 
my z dzieła (iranlera następujące uwagi: „Cwiarto» 
wanie wcale nia jest aprzeczne z fizyczną słabością 
— 
zoficzną obojętnością spoglądał na popłoch, woko- 
ło niego powstały. 

Tego jeszcze wieczora, gdy brzuchomowca wy- 
szedł przed oberżą, posłyszał, jak zebrana gro- 
madka mieszkańców miasteczka komentowała świe- 
że zdarzenie, nie szczędząc licznych dodatków; 
spostrzegł, że żart jego przybrał zbyt wielkie roz- 
miary, śmiejąc się więc, zaczął Uumaczyć, jak 
istotnie rzecz się miała. 

Sluchano go z początku z ciekawością; lecz, 
gdy skończył, najstarsi z niedowierzaniem potrzą- 
sali głowami. 

— Dobre to dla dzieci — rzekła stara babu- 
la Griffy lecz nie dla łudzi doświadczonych. 
Wiadomo, nie po raz pierwszy, że zwierzęta mó- 
wią, jak to stoi w biblii co do osła w Balaam. 
Zresztą wypadek ten jest przewidziuny w kalen- 
darzu, gdzie wyraźnie stoi napisane, że w połowie 
września, trzy dni przedtem lub trzy dni potem, 
jakaś cudowna rzecz stanie się na Świecie. 

Brzuchomowca, obstając przy swojem, chciał 
im powtórzyć doświadczenie, lecz gromadka z nie- 
dowierzaniem oddaliła się, przekonana, że ją chce 
oszukać. 


kobiet Zagarmiatrza z Joigny w bratalny sposób po- 
krajano rękoma kobiecemi, a szkoła lngdnńska stwler- 
dziła Ćwlartowania ua aposób „kucharski“. 


Zz kraju. 


2 Wieliczki. Sylwester w Wieliczce przeszedł 
dosyć wesuło, choć nie wszędzie się ndał. Do uda- 
łych należała wieczornica w „Sokole“, gdzie po 


toaście wzniesionym przez dra przezesa Aywasa | 


wychyleno kielichy na pomyślność solenizanta dra 
Miecz. Nigrina a następnie bawiono się ochoczo 
przy dźwiękach sokolej mnzyki da późnej nocy. 
Mniej udałym był Sylwester w kasynie. Ze- 
brało się zaledwie około 20 osób. Animuszu bra- 
kowało, wobec czego muzyka salinarna widząc, że 
niema w kasyńie powodzenia, przywędrowała do 
cnkierni Palmowskiego, gdzie na najbardziej uda- 
lym, choć impronizawanym Sylwestrze, wycinała 
dla rozbawionych gości skoczne piosenki do białego 
rana pod doskonałą batutą p. Fr. Kudeli. Nawet 
podwoje „marmurowej sali“ u Palmowskiego, które 
tylko w nadzwyczajnych wypadkach, jak przyjazd 
Paderewskiego do Wieliczki, (Paderewski był tam 
rzeczywiście tego roku) walety lub oblewania a- 
wansów bywają otwarte, otwarły się na tę wesołą 
uroczystość, rozpoczętą w r. 1910 a zakończoną w r. 


ze świata. 


Casarz | żyd galicyjski. Przed kilkunastu dnia- | 


mi zwiedzał monarcha szpital gminy izraelickiej 
w Wiedniu. Przed łożem starego kupca galicyj- 
skiego, rzekł lekarz, oprowadzający cesarza: „Tu 
widzi Wasza Cesarska Mość człowieka, cierpiące 
go na tę samą chorobę, co miliarder amerykański 
Harriman*. „Szkoda, że mając jego chorobę, nie 
mam jego pieniędzy* — odparł chory drżącym 
głosem — Cesarz, jak opowiadają w kołach dwor- 
skich, śmiał się do rozpuku z tej prostej odpowie- 
dzi i kilkakrotnie ją powtarzał. 

Gallcya przad stu laty. Z okazyi apisn lndno- 
ści godzi się przypomnieć wyniki spisu Indności 


w Galicyi przed stu laty. W owym cza- | 


sie Galicya liczyła 3,309.813 mieszkańców, w czem 
8,657 miekrajowców; żydów było 168.265. Lwów 
liczył 43.522 mieszkańców. 

Znalezlany skarb. W okolicy miejscowości Ke- 
sztely na Węgrzech znalazł niejaki Aleksander 
„Jaros, ścinając drzewa w lesie, w głębokości 1 
metra garnek napełniony rzymską srebrną i złotą 
monetą. Wartość tego skarbu oszacowano na 
34.000 kar. 

Gwlazdka od miliardera. Znany miliarder, „król 
naftowy“ Rockfeller, wyjeżdżając z Clevelanda, 
gdzie stale mieszka, na święta do Nowego Jorku, 
pozostawił dom swój pod opieką dwn służących. 
Obie kobiety znajdowały się od niedawna dopiero 
w służbie miliardera, cieszyły się więc bardzo na- 
dzieją otrzymania hojnej gwiazdki. Tymczasem 
w dzień Bożego Narodzenia listonosz przyniózł 
im niewielką paczkę, zawierającą, jax się ukuza% 
tylko — dwa fartuszki bawełniane i bilet pań- 
stwa Rockfellerów z życzeniem wesołych świąt. 
Dopiero wówczas dowiedziały się zawiedzione ko- 
biety, że pan ich, szafujący hojnie, według swego 
widzimisię, milionami na cele publiczne, słynie 
z obrzydliwego skąpstwa w stosunkach domo- 
wych. 

Przeciw |Imigracyl. Korespondent nowojorski 
„Frankfurter Zig." donosi, że rząd Stanów Zje- 
dnoczonych opracował projekt ustawowego ogra- 
niczenia napływu imigracyi. Ważniejsze punkty 
projektu są następujące: 1) Zupełne zabronienie 
przyjazdu analfabetom. 2) Mieszkańcom Azyi. 3) 
Ludziom nie posiadającym fachowej znajomości ja- 
kiegokolwiek rzemiosła, któreby im mogło zape- 
wnić utrzymanie. 4) Określenia maximum imigra- 
cyi rocznej każdego poszczególnego kraju Europy. 
W motywach projektu rząd amerykański przewi- 
duje, że ustawa ta zmniejszy przynajmniej o po- 
łowę napływ imigrantów zwlaszcza z Rosyi i po- 
łudniowych Włoch oraz żydów, jako materyała 
nieprodukcyjnego pod względem ekonomicznym i 
nie pożądanego w zakresie moralności społecznej. 
Projekt ten ma być w najbliższym czasie przed- 
stawiony kongresowi. 


Sąd kobiecy. 

W sądzie apelacyjnym w Nowym Jorkn roz- 
ważano w tych dniach sprawę pewnego rozwie- 
dzionego małżeństwa. Chodziło o to, że pierwsza 
instancya powierzyła wychowanie córki, pochodzą: 
cej z tego małżeństwa, matce, syna zaś ojen, Ma- 
tka jednak zaprotestowała, żądając, aby jej powie- 
rzono wychowanie obojga dzieci. Trybunał nsiło- 
wał doprowadzić do zgody pomiędzy stronami, gdy 
jednak wszelkie perswazye nie osiągnęły skntka, 
przewodniczący wezwał 12 „rozsądnych i cieszą- 
cych się dobrą opinią“ kobiet z pośród publiczno- 
Ści, aby sprawę rozsądziły. Pierwszy ten w Ame- 
ryce trybunał kobiecy przystąpił natychmiast do 
pracy i już po upływie 30-tu sekund uznał oczy- 


| 


| pa potwierdziło te pogłoski, 


wiście, że mąż nie jest godzien wychowywania dzie- 
ci. powierzył więc matca opiekę tak nad synem, 
jak córką. Dzienniki nowojorskie nie mogą nadzi- 
wić się szybkości decyzyi tego trybunału kobiece- 
go i pytają, ile czasu zajęłoby mu np. osądzenie 
mordercy. 


Straszna zbrodnia bandytów włoskich. 
(Patrz ilustracyę). 

W okolicach miasteczka Arceblnella we Włoszech 
złapano w tych dniach na polo mała, który wlókł 
przywiązane do ogona zwłoki ludzkie, W zmarłym 
rozpoznana chłopa Luigi Pirena, który kilka dnl wprzó- 
dy zniknął ze swego domn. Z nim razem zniknęły 
dwa cenne muły, których był włascicielem, Sąeiedzi 
nie mogli sobie tego zniknięcia wytłamaczyć, alo ze 
śladów krwi, widniejących przed stajnią wywniosko- 
wali, że Pirena padł otlurą zbrodni. Zualezienle tro- 
Pirena przydybał trzech 
zamaskowanych brygantów w chwili, gdy chclell ze 
stajni wyprowadzić mnły. 

W walce, jaka się wywiązała, jeden z bandytów 
pchnął chłopa sztyletem, a okrntni towarzysze jego, 
boąc sią wykrycia, przywiązali rannego da ogona 
mnła I wygnali przerażone zwierzę na pole. Ale za- 
wiedli się w awej nadzieji, że sprawcy okrutnej zbro- 
dni nle zostaną wykryci. Po dwu dniach zostali wy- 
śledzeni I uwięzieni. . 


Zjazd nauczycieli. 

W dniu 5 bm. — jak to już donieśliśmy - 
obradował w Krakowie Zjazd nauczycieli szkół 
przemysłowych uzupełniających i zawodowych z ca- 
łej Galicyi pod przewodnictwem p. Jana Dreziń- 
skiego. Pierwszy referat w sprawie memoryału da 
władz o stosunkach szkół przemysłowych w Gali- 
cyi wygłosił p. J. Maciołowski. Mowca w dlu- 
gim i wyczerpującym wywodzie omówił wady ad- 
ministracyi temi szkołami, doradzał jej uproszcze- 
nie wyzwolenie z pod zależności centralnego rzą- 
du i skupienie spraw tych szkół w jednem ręku, 
najlepiej w trzeciej sekcyi Rady szkolnej kraj. 
we Lwowie. któraby niezawiśle szkołami temi za- 
rządzała i za czynności swe była odpowiedzialną 
przed Sejmem. Referent domagając się szerszej 
autonomii miejscowych wydziałów szkolnych, oraz 
rewizyi i poprawy planów i podręczników, omówił 
stosunki służbowe i materyalne nauczycielstwa, 
które bardzo często są powodem żalów i rozgory- 
czenie; w końcu żądał wydania regulaminn szkol- 
nego, któryby zawierał dokładne przepisy praw i 
obowiązków nauczycielskich. 

Nad referatem rozwinęła się bardzo obszerna 
dyskusya, w której zabierali głos: p. Łopatyński 
w Sprawie emerytury, p. Jankowski w kwestyi 
wysyłania nanczycieli na dalsze studya za grani- 
cą i wieln innych, poczem przyjęta memoryał 
z tem nadmienieniem, by uwzględniono w nim także 
i te postułaty, jakie podniesiono w dyskusyi. 

Sprawę organizacyi nauczycieli szkół przemy- 
słowych mzupełuiających i zawodowych referował 
n Tózef Robak, przedkładając zarazem zebra- 
nym projekt statutu krajowej organizacyi nauczy- 
cieli tych szkół. 

Po wyczerpującej dyskusyi przyjęto projekta- 
wany statut z malemi poprawkami, poczem wy- 
brano komisyę, któraby zajęła się sprawami Tow. 
oraz wygotowaniem i wysłaniem memorysła do 
Wydziała krajowego, Rady szkolnej krajowej i do 
członków krajowej komisyi przemysłowej. 

Na tem przewodniczący o godzinie 2 po połn- 
dniu zamknął obrady, dziękując serdecznie ncze- 
stnikom za tłamny udział w zjeździe. 


Naokoło sceny i estrady. 
Drugi koncert kwartetu bruksel- 
skiego. 

Z programem, tak zwanym urozmaiconym, wy- 
stąpili artyści słynnego zespołn. Na pierwszy nu- 
mer poszedł kwartet Donhanyego, pianisty i kom- 
pozytora, jakich wielu. Jakiekoiwiekby oddawano 
pochwały temu utworowi, po raz pierwszy słysza- 
nemu w Krakowie, to o nim należy powiedzieć, 
że jest w nim wszystko od Beethovena do Debus- 
sego, tak niesłychanie zręcznie podane, że słuchacz 
bardzo łatwo może pomyśleć, jeżeli nie uwierzyć, 
że ta wszystko jest Donhany'ego. 

Numerem drugim był niedokończony kwartet 
Griega, należący bezwątpienia do lepszych jego 
kompozycyj szczególnie w części pierwszej, cho- 
chociaż i Scherzo jest interesującem. 

Zakończył program kwintet Cezara Francka, 
z udziałem p. Lalewicza przy fortepianie. Gdyby 
ten kwintet nie był dokończonym i miał tylko część 
pierwszą, to miałby niepospolitą część — pełną 
wyraza i siły, ale w drugiej i trzeciej części za- 
lety te słabną. 

Wszystkie numera programn, wykonane były 
wybornie. Publiczność dopisała o wiele lepiej pod 
względem liczebnym, prawdopodobnie ze względu 
na urozmaicony program, i nie szczędziła okla- 
sków, ale szkoda wielka, ze tych wielce zasłażo- 


nych oklasków, nie mógł choć w części otrzynać 
p. Trzciński, któremu zawdzięczamy takie przejy- 
Bzne wieczory kwartetowe. 

Franciszek Rylicki. 

Z taatru miejskiego. „Pan de Pourceangnac" 
Moliera wraz z komedyą Perzyńskiego „Konknra* pe- 
wtórzony będzie w niedzielę. Niedzielne popałndniawa 
przedstawienie wypełni efektowny „Tajfon“ Lengyala. 
W poniedziałek ukaże sią niegrana od kilku «ygodni 
trapedya Szekapira: „Makbet“ (ceny zniżone). Dwa 
ostatnie nabytki repertuaru „Paweł I.“ | „Szklana 
góra“ nie przestają wypełniać teatro. Przedstawienia 
„Szklanej góry“ i „Pawła“ grane były przy wysprze- 
danej do ostatniego mlejsca aali widzów. Keżyse- 
rya teatrn krakowskiego przystąpiła do wznowienia 
„Judyty“ Hebla. 

Z taatru ludowego. Dziś „Twardowski na Krze- 
mionkach* czarodzlejska sztuka ze śplewami I tańca- 
mi, a w nledzielę popoł „Krowoderskie zuchy“ 
wieczorem zaś „Twardowski“ — w poniedzlałuk „Zn- 

u 


chy“. 


Opłatek w Kole mieszczańskiem. 

Wczoraj o godz. 12-tej w południe w wielkiej 
sali Cechu masarskiego na „Kotłowem* odbył się 
przy tłumnym udziale członków i zaproszonych go- 
ści tradycyjny opłatek Koła mieszczańskiego. Na 
uroczystość przybyli między innymi wiceprezydent 
miasta dr Szarski, pos. Jan Kanty Federowicz, 
prezes krak. „Sokoła“ Tarski, prezes tow. młodzie- 
ży handlowej Porębski, dyrektorzy Tow. Wzaj. 
ubezp. Garapich i Szatkowski, grono radców miej- 
skich, reprezentanci prasy i wielu innych, Prezy- 
dent Lee oraz posłowie Bandrowski i Petelenz na- 
desłali telegram z Wiednia usprawiedliwiający ich 
nieobecność, również i burmistrz Podgórza pos Ma- 
ryawski list, życząc zarazem Kołu ze zmianą ro- 
ku dalszego najpomyślniejszego rozwoju. 

W gorących słowach powitał zebranych ks. ka- 
nonik Rychlak, proboszez kościoła ów. Mikoła- 
ja, poczem uczestnicy po przełamaniu się opłatkiem 
zasiedli de snto zastawionych stołów. Szereg toa- 
stów rozpoczął prezes Koła mieszczańskiego p. P. 
Kosobucki, który wyrażając życzenie solidar- 
ności i łączności narodowej, wspomniał o świetnej 
tradycyi mieszczaństwa krakowskiego, które razem 


| walczyło wraz z demokracyą o wolność narodu 


araz © obecnem jego dążeniu, by coraz więcej Toz- 
wijało się tak pod względem ekonomicznym jak i 
politycznym, pił na cześć prezydynm miasta w rę- 
ce wiceprez. Szarskiega. 

Wiceprez Szarski wskazując na równość 
stanów, o ile stan ten spełnia swe obowiązki jak 
należy, zapewnił, że prezydyum miasta wierne do- 
tychczasowej tradycyi i nadal otaczać będzia mie- 
szezaństwo krakowskie swą opieką, nawoływał de 
pracy narodowej i do solidarności, poczem życząc 
hy rok ten jak najlepiej zapisał sią w księgach 
Koła mieszczańskiego, wzniósł teast na jego cześć 
w ręce prezesa Kosobuckiego. 

Ż kolei toastowali jeszcze pp. Porębski i 
Turski na pomyślność i rozwój Koła mieszczań- 
skiego. p. Iglicki na cześć m. Podgórza, p Ga- 
domski bardzo dowcipnie, wierszem na cześć 
mieszczaństwa krakowskiego, p. Jarra na cześć 
prasy, r. m. Pająk na pomyślny wynik pertra- 
ktacyj przyłączenia Podgórza do Krakowa, p. 
Strużyński na cześć nieobecnych posłów 
ii. Wreszcie toastem „Kochajmy się*, wniesionym 
przez red. Reanpró'go zakończyła sią piękna 
uroczystość, która wśród ożywionego i serdecznego 
nastroju pozwoliła zebranym spędzić kilka miłych 
chwil. 


BENEK 
Co słychać w mieście? 

Dzisiejszy numer „Nowin“ jest jnż ostatnim, 
który wysyłamy tym czytelnikom „Gazety Powazech- 
nej“, którzy do tej chwill nie olácili za „Nowiny“ 
prenumeraty. Następny nnmer „Nowin“ będzla wy- 
Błany tylko tym, którzy przesłali pranameratę (| kar. 
60 hal. miesięcznie). liezpłatnie „Nowiny“ nia będą 
nikomu wysyłane, 

Prosimy przeto azan, Czytelników, aby dla nniknię- 
cla przerwy w przesyłce dziennika nia zwlekall s prze- 
słaniem prenumeraty. 

Wazyscy nowi abonenci mogą otrzymać bezpłatnie 
początek znakomitych powieści, drukujących mię obo- 
cnie w fejletonle „Nowin“: „Pani Janina* | „Czare- 
dziej”. 

Roczni abonencl. mogą jako beapłatną promig wy- 
hrać goble jedną z powieści: „Balonem do biegane 
północnego“, „Król Powietrza”, ” Przewrót“, „Panna 
Kazia“, Na koszta poleconej przesyłki należy załączyć 
45 hal. 

Prezydent dr Lea powrócił w sobotę arana z Wie- 
dnia do Krakowa, 

W Toawsrzyatwie Przyjaciół Sztuk Piąknych 
w Krakowio otwartą została dola dzlaiejszego nowa 
wystawa, złożona z kolekcyi obrazów A. Neamana, J. 
Rubczaka į T. Grotta, — Nadta w wystawie biorą 
udział artyści malarze: Betlej. Ćwikliński, Doręgow- 
aki, Frommer, X. Grabowski, Hofmaar, Kazimirowski, 
Krasnowolski, Lipiec, Niesiołowski, Saldinger, Staalak, 
Trzebiński, Żak i Zlellński, — Wystawione rzeźby 


Wiedeński Bank Związkowy » Filia w Krakowie 


Przyjmuje wkładki w ra- 
chunku bieżącym i na 


Fundusze rezerwowa 39 mil, Kor. 


Garderoby 
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książeczki Toi 


gieldy krajowe f zagraniczne pod najdogodniejszymi warunkami. 


wy wypłaca bez wypowiedtenia. Podatak ren- 
towy upłaca Nank z wiaanych fdadaszów. Kupuje i aprzedaje 
e wnzelkie papiery wartońciąwe i waluty, przyjmuje gg na 


Kapitał akcyjny: 130 mil. koron 


Kantor Wymiany przeniesiony do lokalu parterowego (Rynek gł., linia A-B I. 44) 


dziecinną dla panienek do lat 16, dla chłopców do lat 14, kapturki, kapelusze, 
pończochy, skarpetki, bieliznę, trykotarze i całe wyprawki dla niemowląt poleca 


FRANCISZEK MAKIIN 


Kraków, Rynek gł.12 


są działem artystów: Breyera, Małaczyńskiej, Pelezar- 
ukiago i Szczepkowskiego. 

Wrescie osobną wystawę stanowią dzieła sztuki 
zakuplone w drugiem półroczn 191) r. przez Towa- 
rzystwo do rozlosowania między członków za rok 
ubiegły, która się odbyło duia 6 bm. 

Szopka krakowska, Onegdajsze przedstawienie szop- 
ki krakowskiej „Zielonego Balonika* w mali cukierni 
Michalika odnlosło pełny sukcea. Przedni dowcip Boya 
1 Noskowskiego, karykataralny talent rzeźbiarzy i nle- 
zrównane mistrzostwa wykonawcze jp. Trzcińskiego, 
który do złudzenia naśladował głos i sposób dykcyl 
wszystkich na scenę mzapki wyprowadaenych zna- 
nych krakowskich osobiataści, złożyły się na całość ze 
wszech mlar krotochwilną, na ogniotrysk satyrycznej 
warwy sBwywolnej i óminłej, ale zawsze w granicach 
dobrego amnkn utrzymanej. Autorom i wykonawcom 
można powinszować hnmoru | dowcipu. Szczególnie 
udała się scenka z kandydatem na dyrektora teatral- 
nego Bandor- Wagnerowskim, która | muzycznie była 
przepysznem fiplem. 

Dalsze przedatawienia odbędą mię 7 i 11 bm. 

Wystawy sklepowa. Z komunikatu, który nam na- 
demano, wyjmnjemy główne ustępy: Towarzystwa upię- 
kazania m. Krakowa zajmowało się w dn. 22 grudnia 
rozstrzygnięciem II]. konkurau na najpiękniejsza wy- 
mawy sklepowe Jury, złożone z pp. St. Kamockiago, 
9. Filipkiewicza, dr St. Gollńskiego 1 dr. H, Kunzeka, 
tllaczego brakło w jury kupców?) uchwaliło przyznać 
pierwszeństwo uastępającym aklepom: 

Magużynowi p. Wierzejsklego, Linia A-B., 
xa wystawę urządzoną z niepowszednim amaklem w ze- 
atawienin kolorów | rozmieszczenin przedmiotów, oraz 
dobra tło. Zastrzega slo, że namalowaną na żelaznej 
łalozyi kosznię | krawat olbrzymich rozmiarów nale- 
żałoby ca rychlej usunąć. Sklepowi świeżych kwiatów 
p K Michalnkiej, ul. Szewska 2 , stale odzna- 
czającemu się pnatem, za wystawę o artystycznem Toz- 
łożenin dażych plam kolorystycznych i dobrze obliczo- 
my efekt wnętrza sklepa Sklepowi manarskiemn p. 
Kurkiewicza, ul. Grodzka, glziae przedmiot dako- 
racyjnie tak mało wdzięczny, jak wędliny, przedsta- 
wiony zostal dobrze | akromnle, Podkreśla się, jako 
dodatnio, brak sztucznych kwiatów, niepotrzehne je- 
azeza papierowa serwetki wycinane, która możnaby 
zastąpić czema gustowniejszem. 

Wszystkie trzy wystawy przedstawiają mię bardzo 
korzystnie, njawniając zrozumienie, na czem istota do- 
krego nrządzenia polega, tj. na celnwem i estetycznem 
przedstawieniu samego towar, bez wszelkich pomo- 
eniczych sztuczek. Firmom powyższym, względnie za- 
jętych w nich dekoratorom (firma Wierzejski, p. Ja- 
kubowaki, firma Michalakiej— p. WŁ Dobrzański, fir- 
ma Korkiewicz — p. Genowefa Misiąg). Jury przy- 
znało trzy równorzędne nagrody pieniężne po 109 kor. 
każde. 

Dyplomy uznania przyznane zostały następującym 
sklepom, wykszującym stałą, całoroczną ataraoność i 
gost w nrządzanin wystaw: Magaz;nowi oryentalnemu 
Nieć i Sp, Rynek gł z uwagą, że jak obecnie, 
górna część wystawy b. dobra, dolna razi pewnem 
przeładowaniem. Firmie Litawaki, pl. Szczepański, 
z zaznaczeniem, że nadużycie zielonego i białego pa 
piriu Btanowi akcenorya zbyteczne. Firmie Z. Zda- 
mowlez ul. Sławkowska, że z powodu nagramadze- 
nia zbytniego przedmiotów, obecna wystawa ciarpl na 
brak jednalitowości Magazynowi H. Schwarca, ul 
Grodzka, za dobrą całość. Ponieważ wymieniona firmy 
do konkuran tegorocznego nie stawały, dyplomy ndziela 
się poza konkursam. 

Na wyróżnienie zasługują następujące firmy: „A u- 
to“ ml. Szczepańska, z a-b porządną wystawę, Melni, 
Kinia c-d za schludne | proste przedstawienie tawara, 
Sklep szwajcarkich haftów, ol Grodzka, za 
układ zalecający się prostatą | gnstem, Martin, Ry- 
mek gł, za gnstowną wystawę, Zimler, Linia A-B. 
ga ładną, choć nieco przeładowaną wystawę, Bezó, 
Sokiennice, czysta I staranna, lecz nieco drobizzgowa 
wystawa, Skórczewski i Polakiewicz, nl 
Fioryańska, za staranność w urządzeniu, Au Prin- 
tempa, ul. Sze za wystawę na ogół ładną. je- 


CZARODZIEJ 


Wielki rozaana dramatyczny 
przes MIOFHIAŁA ZBV AGO. 


24 (Ciąg dalszy). 
O! ta okropna niepewność, która mi druzgocze 
serce!.. — jęczała myśl Maryi. — Nic w świecie 


mie powstrzyma okropnej katastrofy! Nie!.. 

— I to stanie się prędko — ciągnął Renand 
W to stanie się jutrol. Wszystko gotowe, Ksiądz 
zamówiony., Dwaj moi przyjaciele, dwaj bracia, 
Rancherolles i Saint-Andre, o których ci mówiłem, 
będą świadkami naszego związku. Ach! widzisz, 
najdroższa, nie chcę jechać do Montpellier. zanim 
dam ci moje imię.. i nadewszystko — dodał na- 
miętnym głosem zanim zamienię z tobą poca- 


fanek, który uczyni cię moją na zawsze... 

— Jutro! — wybełkotała Marya z osłapiałem 
spojrzeniem skazanej, którą prowadzą na mękę. 

— Jutro! — powtórzył promieniejąc Renaud. 
— Jutro, Maryo, hędziesz moją! 

— Oto katastrofa już nademną' —  jęczała 
dusza Maryi. 


- Nie jej nie może powstrzymać: 


YGMUNT 
ABZRARA 


dnak nie ze wszystkiem Bzczęśliwie zharmonizowaną 
w kolorze, Łojek, ul. Szpitalna, za porządną wysta- 
wę, Sperber, Rynek gł, za wystawę gnatowną i nie- 
przeładowaną, Szarsk|i, Rynek gł, za wykazany pe- 


i staranna urządzenia frontu sklapowego, Bracia 
Bilewscy, za dwa okna wystawowa dobre od strony 
| kościoła P. M., gdy w dwóch drogich od strony Ryn- 
ku, zlelone gałązki i kłaczki waty na kapeluszach 
pauję korzystna wrażenie. 

romimo zachodząch nsterek stwierdzić należy, że 
rezultat powtarzających mię kuraów stale wykazuje 
pewłen postęp. 

Z krak. Tow. dobroczynności. D. 6 stycznia od- 
było sią zgromadzenie dam krakowskiego Towarzystwa 
dobroczynności celem dokonania wyhorów na następne 
trzechlecie. Wybrane zostały: na prezcgową dotych- 
czasowa prezesowa hr. Andrzejowa Potocka na wice- 
prezesową dotychczasowa wicepreresowa hr. Antonio- 
wa Potocka, 2-gą wicepr. Murya Rettingorowa; do ko- 
mitetn Dam panie: A. Chylińska, I, Federowiczowa, 
E. Korczyńska, A. br. Konopkowa, L br. Lasacka, M. 
z Ożegalskich hr. Mieroszewaka, H Szareka, Wł. Szo- 
łajskn, Róża br. Tarnowska, M. br. Wodzicka. 

Ślub p T. /akrzewskiego, adwokata w Krakowia 
z panną Jadwigą Karaniecką odbył się w kościele św. 
Floryana w sobotę przed południem. 

Sądowa śledztwo przeciw akademikom. Z powa- 
dn demonstracyi w sprawie ks, Zimmermanna już do- 
ręczono wezwanie do śledztwa $ podejrzanym na po- 
nledziałek. Na wtorek wezwano 11 ówladków, między 
innymi ks. Zimmermanna. 

Wedle treści wezwań sądowych prokuratoryk kwa- 
lifkoje rozblcia katedry jako przekroczenie z § 
1663 u. k, zaś demostracyą w esli wykładowej jako 
zbrodnię niebezpiecznych pngróżek z § Y8 u. k, 
Śledztwo objął ędzła dr Kłodziński. 

Ze związku artystów | artystek teatr. W naj 
bliższych dalach pod firmą: „Związku artystów tea- 
trów polskich w Galleyi* rozpocznie swą działalność 
ma prowincyl teatr pod adminiatracyjnem kierowni- 
ctwem upełnoimacnionego przez Związek p. Karlińskie- 
go, art dram 

Jubileusz. Stowarzyszenie werkmistrzów w Kra- 
kawie obchodzi dziś 7 b. m. (w lokalu stowarzysze- 
nia knpeów) 16)-letni johilensz swego prezesa p. 

|Slmmlera. Równocześnie p. Simmier obchodzi 26- 
'cłolecie jako kierownik waraztatów firmy L. 
Zleleniewaki. 

Nowy hotel. Poświęcenia nowego „Hotela Naro- 
dowego“ ul. Poselska 22, będącego własnością dra 
Adamaklego, odbyło się dziś przed poładniem. 

Padrożenie plwa. Znany sklep p. Huata przy nl. 
Floryańsklej zawiadamia nas, że ceny pias podnidsł 
tylka o 2 hal. na bombie. co z przyjemnością za 
znaczamy. 

Z „Eleutaryl*. W niedzielę 8 b. m. o g. 7 od- 
będzie się w lokala „Flenteryi" odczyt p. Antoniego 
Czabryńskiego p.t: „Język międzynarodowy i współ- 
czeany ruch esparancki*, 

D. 22 b. m. o godz. 7, odbędzie siq walne zgro- 
madzenie. 

Pagłoska o utaniąclu jakiejś koblety rozeszła się 
dzizłaj rano po Zwierzyńcn I Dębniķach bodząc ogél- 
ną aenzacyę. Sprawa przedatawiać się miała w ten 
sposób, że jadna z wleśniaczek spiesząc rana na targ 
a mając clężki kosz na plecach, tak nieszczęśliwie 
oparia siç o balaski mostu chcąc sobie odpocząć, ża 
straciła równowagę, wpadła do Wisły I utonęła, MI- 
mo energicznega kledztwa ze strony pollcyi, sprawy 
nie nd:ła salę wyjaśnić, wobec czego zachodzi słuszna 
podejrzenie, że ma nię ta do czynienia jedynie tylka 
z plotką. 

„Tajamnicza”* dzlewczyna. Od pewnego czasu 
przesiaduje w aresztach pod telegrafem tajemnicza 
dzlewczyra, która posiadając ort na nazwisko 
Heleny Żełazik podała, że nazywa się Anastazya My- 
áliwiec. Ponieważ jednak nazwiska aresztowanej wy- 
dały się policyl podejrzanemi pozostała nadal w are- 
sztach, gdzie jednak odmawla zeznań. Przed jedną 
z aresztantek wygadała się Żelazik, iż „gdyby wy- 


opóźnić! Nie!.. Nie?.. O! ta myśl!.. Panie wszech- 
mogący, Tyś mi zesłał tę myśl, która mią złudzi- 
ła!. Tyś mi kazał podeptać honor, cnotę, czystość! 
Będę jego żonę przed ślubem i ślub będzie nie- 
potrzebnymi... Niepotrzebnym, ponieważ będę 
jego bęz ślubu!... 


I jednem uderzeniem skrzydeł ten anioł czy- 
stości wzbił się w wyżyny, w których niema jnż 
wstydu ni bezwstydu, niewinności ni pvkalania. 
Poszła do poświęcenia najwyszego całej istoty 
swojej, duszy swojej. Mówiła do siebie w uniesie- 
miu najdoskonalszej bezinteresowności: „Niech ja 
będę potępioną, ale niech Renand uniknie rozpa- 
czy, niech się nie dowie, że kachał córkę Croix- 
mart'a*! 

W jednym momencie w tem dziewczęciu nie- 
winnnem aż do głębia duszy, niepokalanem żadną 
żądzą, żadną myślą, żadną pokusą, dojrzała prze- 
biegłość, zjawiła się zdolność i umiejętność do- 
świadczonej kobiety usidleoia i opanowania męż- 
czyzny. Stało sią to, co się stało z nią na popio- 
łach stosu, kiedy ułożyła w mgnin oka zhawcza 


klamstwotg gł. R m: Baw 


wien postęp, Apteka przy ul Długiej, za gustowne | 


i 


SLIMAKOWSKI 


w Krakowie, Rynek główny linia A-B 


ebok głównej trafiki. 


kryto jej prawdziwe nazwisko, stałoby się nieszczęścia 
I kilku ladzł paniorłoby Śmierć”. 

Nlaszcząśllwy wypadak przy zabawla zdarzył się 
wczoraj wieczorem nieznanemu z nazwiska chłopcu, 
który znnwsjąc się po poręczy w domu przy ul. Flo- 
ryańskiej 27 apadł z wysakości I-go plętra i do- 
znał licznych obrażeń na całem ciele. 

Schwytanie zbiega. Przed kilku dniami zbieg] s 
domu swojego szwagra w Brzesku I5-ta letni uczeń 
szkoły średniej S. K., który zabrawszy BX! K. gotówką 
ruszył w świat. Wczoraj przychwycono młodzieńca w je- 
d ym z domów publicznych, w chwili, gdy w towarzy- 
stwie „wesołych dam“ miło się zabawiał i zamknięto 
w aresztach. 

Fałszywa 5-cln koronówki. Od pewnego cznan za- 
częły krążyć po Krakowie fałszywe Ō-elo koronówki. 
Wszczęte przez pollcyę dochodzenia wykryły fałszerza 
w osobla 28 letniego Radolfa Oprycha, Przy areszto- 
wanin znaleziono jeszcze dwie sztoki udatnlo podro- 
blonych monet. 

Wykrycie szajki włamywaczy. Wczoraj nad ra- 
nem wykryła policya w mieszkanin Wiktoryi Fedako- 
wej, przy ul, Kaorkowej szajkę włamywaczy W mie- 
azkanla tem aresztowano 1:) letniego Józefa Rvbera 
1 Kaspra Opielę, 21 letniega St. Gajewskiego, 18 le- 
tniego Adama Młodnickiego, J. Kowalkowskiego. Lu- 
dwika (wlerza oraz ich znajomą Maryę Ryś. Szajka 
ta dokonala licznych włamań z kradzieżami w różnych 
ponktach miasta. 

Aresztowania włamywacza. Pollcya aresztowała 
wczoraj <i! letniego Mojżesza Heftera, przy którym 
znaleziono kilka wytrychów i dłuta. Prócz tego zna- 
leziona w kieszeniach aresztowanego kilkanaście pier- 
ścionków ł branzolet. 

Bójki ullczne. Na przechodzącego wczoraj więczo- 
rem ul. Bosacką p. K. B. napadło kilku nieznanych 
włóczęgów i dotkliwie go pobiła. Jak twierdzi pobity, 
napastnicy napadli go „bezinteresownia*, Na Andrzeja 
Kubicza napadła w ul. Lubicz Julia Bytomska i do- 
tkliwi go pobiła. 

W godzinę później pobił jakiś mściclel p. Kubicza 
Bytamstą. zadając jej kilka gnzów na czola. 

Ws ystkich opatrzył lekarz pogotowia, 

Za kradzież drogich skór wartości przeszło 2000 
K aresztowała policya Z4 letniego Józefa Pelsnera 
i 21 letniego A. Adlerbluma. 

Za znęcanie się nad żoną aresztowała wczoraj 
wleczorem policya Jana Wilczyńskiego, czeladnika ko: 
walaklego. Podczas śledztwa policyjnego wyszło na 
jaw, Iż Wilczyński poszukiwauy jest od czterech lat 
listamt gończymi za zgwałcenie nieletniej dziewczynki. 

Z Podgórza. Łatwowierna żonka | 
mili sąsiedzi i nieszczęsny mąż. W je- 
dnym z domów przy ulicy Kalwaryjskiej zamie- 
szkała od dłuższego czasu różnorodne towarzystwa, 
składające się z niekoniecznie wiernych swoim 
mężom żon i wesołych niezwykle młodych męż- 
czyzn. Do mieszkania znajdującego się w pobliżu 
wesołego towarzystwa wprowadził się przed nie- 
dawnym czasem Fr. O. z bogohbojną połowicą 
i sześciomiesięcznem dzieckiem. I byłoby wszystko 
dobrze, gdyby nie jego żona, która zaczęła od- 
wiedzać wesoła kobietki i niesmutnych chłopców... 
Całe towarzystwa zaczęło bnntować przeciwko mę- 
żowi młodzinchną mężatkę, która też posłuchawszy 
rady sąsiedztwa — uciekła, zabrawszy nieodzowne 
sprzęty, a pozostawiając „na pamiątkę* dziecka... 
Stroskany małżonek poszukuje przez policyę sprzę- 
tów.. bez żony. 

Oprawca w opałach. Na oprawcę miejskiego 
napadli przedwczoraj wieczorem w celach zemsty 
za złapanie psiaka: Wł. Jastrzębski, Józet Boru- 
cha i St. Paździera. W bitce jaka powstała opra- 
wca przy pomocy czeladników nie tylko się ohro- 
nił, ale jeszcze i napastnikom dał porządne cięgi, 
Ponieważ jednak oprawca twierdzi, iż napastnicy 
chcieli odebrać mn psa przemocą, sprawę skiero- 
wano na drogę sądową. 

Z Krowodrzy. Dnia 8 bm. odbędzie się o godz. 
3 w Krowodrzy w domu Uznańskiego (naprzeciw 
szkoły) Walne zgromadzenie Związku katolickich 


Nie straciła jednej seknndy, którąby może na- 
wet doświadczona kobieta nżyła na wahanie się 
i namysł. 

Postanowiła oddać się kochankowi zupełnie, a 
jej pobndki, jej popęd były tak czyste, tak od 
rozpusty dalekie, że sam anioł czystości, gdyby 
stał przy niej, skłoniłby głowę na znak podziwu. 

Renand powstał i rzekł: 

— Już tam Roncherrolles i Saint-Andró cze- 


kają u mnie. Rywaj zdrowa. Do jutra, najnko- 
chańsza! 
— Zostań — wyszeptała namiętnie Marya, 


oplątając mu ręce około szyi. — Zostań jeszcze 
troszeczkę. Nie odchodź, drogi! 

— Po co? po co? — pytał Renand drżący, na 
pół przytomny 

— Czyż nie widzisz, że umieram z miłości! 
Ach. zostań, nie oddalaj się!... 

— Po co? — powtarzał Renaud, a miłość pa- 
liła go ogniem i wstrząsała aż do głębin istnic- 
nia, 

Nie odpowiedziała mu nic. 
skały się gwałtownie koło szyi kochanka. 


Ale ręca jej zaci- 
Pierś 


o0 


właścicieli realnoości. Na porządku dziennym mię- 
dzy innemi: Referat p. inżyniera Czapntowicza pt. 
„Warunki nmowy gminy Krowodrza o przyłącze- 
nie do Krakowa“. Wstęp tylko za okazaniem za- 
proszenia, które wydaja sekretarz. 

Z Grzagórzek. Piszą nam z poważnej strony: Od 
Nowega Roku zabrall nam z Grzegórzek żandarmeryę, 
zaś policyi nam nle dali. Grzegórzki znane są prze- 
cłeż z opryszków | band awantnrniczych. Między in- 
nemi dnia 31 grzdnia taka banda napadła na parab- 
ka zakładu p. Sądla i poturbowała go. Chcąc ullcę 
zwolnić od tejże bandy, p. Sądel udał się do pollcyi 
i dzięki tylko dyżornemu komisarzowi, który natych- 
misat wysłał inspektora, banda się rozbiegła. Opryszki 
grzegórzackie znane są z nożownictwa, Dlatego 
potrzebna jest tam zawsze obecność i szybka inter- 
wencya policyk 

Z kroniki żałobnej. 

Genowefa z Kowarzyków Światłoniowa. 
przeżywszy lat 42, zmarła 2 b. m. 

Antoni Zimmermann nadrewident kolci państw. 
przeżywszy lat KO, zmarł 3 bm, 

Antoni Jakóbczyk, obywatel Nowej Wai, prze- 
żywszy lat 63, zmarł 3 bm, 

Walerya z Kieszkowakich Dąbrowaka, matka 
znanej tancerki, zmarła w Warszawie. 

Maryanna Kalap, obywatelka Nowej Wal Naro- 
dowej, przeżywszy lat 70, zmarła 4 bm. 

Józefa z Czernichów Frasiń ka, przeżywszy lat 
TO, zmarła 4 bm, 

Repertuar teatru miejskiego. 
Sohbata: ał'2n de Powvrceaugnace i aKunsurae. 
Niedziela pop.: »Tajfunc 


Niedziela wiecz. »'an de Pourceaognace i »Konkurte, 
Paniedzialek: akoete 


zwracamy uwagę na ogłoszedie Thy. 
mame przes lekarzy zapitywany i bar- 


dąoym 
o skureczny preparat. 


NiedoKrewność 


Jest niebezpleczaym stanem i powinna być 
niezułocznia zwałczanj Emmlsyą Scotta, 
niezawodnym środkiem wzmacniającym, któ- 
ren tak przez lekarzy jak i pacye'tów 
zawsze najgoręcej polecanym bywa, Emul- 
iya “colta posiada smak prz:jemny | jest 
p'zy tem tatwiej strawna, a przecież iato- 
Taie) skuteczniejszą , amitel zwykly tran 
2 wątrohy. Próba przekona was a tem 
azybko 


EMULSYA 
SCOTTA 


jest w równej mierze polecenia wodną din 
ozób w każdym wi-ka, którzy cierpią na 
miedokrewność w jakimkolwiek rodza n. 


Cana oryginalnaj flaszki 2 K 50 h. 


Do nabycia we wszystkich aptekach. 


Prawdziwa tylka 
z tym znakiem — 
rybaka — godłem 
procedury Scotta. 


Dr Rudolf REINER 


adwokat krajowy 


otworzył kancelaryę adwokacką w Krakowie, ulica 
Grodzka nr. 10, II p. 


Pierwazorzędne dekoracye i urządzenia. 
Odznaczony medale i krzyżem 


Zakład pogrzebowy Józefy Horakowej 


Kraków. ul. MiNałajsk. 
rzyniecha 32. 
pod kierown. Ant. Horaka, em. c. k. oficyala policyL 
Największe składy tramien metalowych, dębowych, 
wieńców etc przeprowadza przewóz zwlok, ekshu- 
macye itp. — Ceny umiarkowana. 


falowała. Zamknęła oczy. Drżące jej wargi szu- 
kały ust Renauda.. Marya na pół zemdlała.. A 
gdy się ocknęła, ofiara jej została spełnioną. 

Marya była jnż żoną Renand'a 

Teraz — powtarzała sobie, gdy została sa- 
mą, — teraz ślub już zbyteczny. < 

W tym samym momencie Renaud, mając raj 
w duszy, spieszył do swoich przyjaciół i powta- 
rzał bezustanka: 

— Teraz, źerae bardziej niż kiedykolwiek ślub 
musi odbyć się jutro, luh będę nędznikiem, 

vV. 
Robota szatanów. 

Było już około dziewiątej wieczorem, gdy Re 
aand wrócił do domu, gdzie hrabia Saint-André i 
haron Roncherrolles oczekiwali nań z niepokonaną 
cierpliwością, na jaką się nienawiść łatwo zdobyć 
może. 

— Przyjaciele najdrożsi — zawołał Renand — 
jakże wy mi zawsze wierni jesteście. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


GROW ANA AAA WAW W DANA YA OGAR NT 
NA KARNAWAŁ 


Szale nejmtdniejsze, Boa strusia, Wachlarze, Rękawiczki, 
BGA Pończochy, Perfumerye, Kwiaty, Bluzy, Halki, Gazy, Tlule, Materya 
jedwabne, Wstążki, Koronki, aplikacje, Wstawki, Szpilki, 
Gizebianie. Przybrania do sukien. Drobiazgi. 


(Ceny nizkie, towary doborowe) 


WAR ARÓW WRA EW 


00 


Drobne ogłoszenia 


po 4 kal. od wyrazu, minimum 50 hal. 


łydieniczne 
tutki | bibnkki 


_ Poszukiwane: 
Łatwy Zarobak miesięczniemo: 


miesięcznie mo- 
ya merabiać asoby wszystkich sta- 
mów w uczciwy apozób. Znajomość 

+ wymagana. Oferty prze- 
larukt, Budapeszt V Batho- 
196 


tygdretowa 


Do sprzedania: 
„Masło deserowe 
codzień świeże poleca skład 


tawarów mięszanych J. FUNEK 
Bracka ó. 66 
Minndui 


urządnika sądowego ga- 

lawy iałażbowy do sprza 
dania. Wiadomość między 1-q a B-ą 
pe poł. al. Zwierzyniecka L. 25 u; 
maróż: w oficynie. 107 

nmałtowy istniejący etale p 
Handel iri Sea ałabości 
właścicielki joat raraz do uprzeda 
nia, Wiademość w biurze dzienni- 
ków Marvama Ilupczyca Kraków, 
Wilna £ 181 
| =. CE 


Do wynajęcia: 
akarnia 1 sklnp do wynajęcia 


kabiego czaso = Lo- 
fminowie przy Krakowie. Wiado- 
jość 1. 80 n właścicielki. 140 


koją (xoci za pitarin 
POKOJA do wynajęcia zaraz lab 
Dębniki Kra- 
iega 1. 12, Odpowiednie dla 
, p> eaerytów lub też bezdzietnych 


a tyczenie moża być w porza le: 
tmiej odmająty ogród z: 128 
bo 


2 
e 


1 tutega 1911 r. 


-a À 
Lin'ment. Capsici comp., 


UNO 


Kotwicznego Pain-Expelleru | 


jest rowazechnie uznane jako wy- 
bai: 


a, bóla użmierzające i || 
iaolszanie w żazię- || 
' itd; do nabycia we || 
wasyatkioh prawie aptehach po 
e 80 hal., K1.40i2 K. Przy 
j kapte tego wszędzie ulubionego 
| środza domowego trzeba przy) 
masań tylko batelki orygtnalne || | 
w „udełkach x naszą ochronną 
aartą „Kotwicą“, wtenczas jo- 
meśriy pewni, że otrzymuliśmy | 
x, Preparat aryginalny. 
Ñ Apteka Dr. Richtera 
poa 


na próbę! 


Nie knpnjcie zegarków niewy | 
> bowanych. Każdemu przesy 
jam na żądanie zegarek męski 
a prawdziwego 14 karatowego 
złota plague o wóch kopertach 
za K. 20 Przy zamówienin | 
iależy nadesłać tylka połowę 
resztę wynagrodzenia należy 
©jiścić po czasie próby. Gwa 
ancya 3-ch letnia. Zamówienia | 
ależy przesyłać da Joh. Weiner | 
iedeń RIX/T. Boschstr. 2,7. 
42 . 


"Ważne 


j | prara sią p. Józefa Tarnawakiego 

ur, w r. 1837 w Plenikowie powiat 

Trzemydlany o rychłe zgłowzenie 
sią do firmy 


l 
JARZPAULLY 
Kraków, Krowoderska L. 47 
w wlasny ntareala. Ożobam, które | 
ws: ażą aiea |-"mxukiwanego zwróci 
sata frankatury. Firma tu, 
mapę Al BĘZA 
w za wysoką prowizją. 126 


NÓN 
zl 
SZEWSKA L.123 


gw 
za ea 


5h Toman. 


Sztoły Ludowej 


VSKA L123 


bry interes! 
y atalignutny fachowiec ma- 
go sosd nabycia bardzo ran- 
p otereai w Krakowie azo- 
, awentaalnie wejdzie 
= m 1ıpawnlany. Zgło- 
townie: P, Chriat 


Do nabycia 
we wszystkich 


w bogatym aybora 
dzieci t. j. ataniczek z m 
gatumek zimowy, wawnątrz wlochate, w 
kości K. 1-80 do 3-20. Kı la marka, gatnnek zimo- 
wy, wedlug wielkości K. | 380, 4—. Ko- 


ws damska, gatunek zimowy, wedlug wielkości 
K F30, 340, 380. Wielki wybór koszul znęskich. 
koszulek dla dzieci, kalesanów, koszu] damskich, maj- 


tek iataników juki opisy wielkości znajdziecie w mym 
głównym katalogu. Baz ryzyka! Zamiana dozwolona 
iah zwrat pieniędzy. Wyzyłkę uskutecznim za zaliczką 
alba za poprzedniem nadeałaniem należytości a. | k. 
nadworny dostawca JAN KONAAD dom wy- 
uylkowy w Brûs Nr. 2638 (Czechy). 1068 


talog główny x przeszło 8000 rycin na żądania każdemn darmo I opłatnie. 


Wydawca Lucyna Szczepańska, 


M Dla niezbędnego dziś każdej osobie uśwłado- 


mienia się w zakresie wiedzy płciowej, 
dla zestatecznienia w obyczajności, i dla zdro- 
wotnego sposobu życial, 


flotą wydawnictwa lekarza-specyalisty, d-ra S. Kurklawicza w Krakowie, 
ulica Jabłonowskich L. 14, 

Cykl z 3 oenaw: u wydawcy (autora) 8 Kar. 80 hal. Przez Księgarnię 
10 Kor. 30 hał. — Prospekty na żądanie upłatnie, U 141 


| 


Broń, amunicya I 


Wszelka broń w atrzelanin naj 
niej wypróbowana, zaopatrzona w 
stwowy stampa) ostrzelania, w najle- 
| pszej jakości I elegancka wykończona, 
pod gwarancyą dobrego funkcyonow. 
t Nra 100. Rawaiwar-Lafauchaa un, 
| 7 mm., 6 atrzałowy na patrony i ks- 
bzle, ładnie politurowany z rączką = 
Irzawa orzechowego, cyngiel do zakła- 
lania 17 cm. dłogości, — za 1 sztukę 
K 5'50. Takiż sam kaliber 9 mm. K 7:50. Nro 101 kaliber 7 mm., dobrze 
niklowany, K 660, kaliber 9 mm., dobrze niklowany K 850. 


W zam o. CECHIEGO, 


ADAMA PIA kranów 


UL.DŁUGA L.12.- FLORYAŃSKA 2 
P PROSZE ZĄDAC WSZEDZIE -wy 


przybory myśliwskie 
tai 


| Putrony rawalwerowe: Nro 507. 7 mm. nab. z kulami 2 sztuk K —-80 
„ 509, 9 3 SM] K —% 

„ 508,7 „ nab. dratowa 25 „ K 1— 

8 K 1% 


n BOU, n „ 5 
Nejwiększy wybór wszystkich gatunków rewolwerów, pistoletów kie 
| zonkowych, tereroli, pistoletów dla poganiaczy i dazorców winnie 
lobartów, strzelb do polowanis, przyborów do polowania i nabojów — 
tnaledń można w moim katalogu z wzorów, który na żądanie wy 
zylam darmo i opłatnie 1088 

JAN KONRAD a. ik. nadworny dostawca 
dom wysyłkowy w Brlx Mr. 2838 (Czechy). 


Najlepsza czes |" źrodłej 1 kg. azarych, do- 


"R 
Tanie pierze! ;ę5 5595 

* 2 Ki impazych OK. 
40: najlepezych półbiałych 2-80 K: białych 
4 K; bialych puchowatych 5-10 K; I kg. naj- 
lepazych śnieżno-białych sknbanych 8-40 K, 
B K; 1 kg. puchu szarego 6 K., 7 K; bia- 
lego przedniego 10 K; najlepszego puchu 
z pierai 12 K Przy odbiorze iż, E 


3 gqftego, czerwonego, niebieskiego, blałega 


gm" 
lub fiago nankingu. Pierzyna 180 cm. 


A AM | 
LOiOWa posciel dluga 1% cm. szeroka I dwie podaszki 


każda 90 cm. długa, 60 cm. szeroka napełnione nowem, szaram, bardzo 
trwałem puchowatem pierzem 16 K; półpachem 20 K; pocham 24 K; 
pierzyna sama 10 K, 12 K, 14 K., 16 K; poduszki 3 K., 8 K 50, 
4 K; pierzyny 200 cm. dlugie, 140 cm. szerokie, 13 K., 14 K. 70 h., 
17 K. 80, 21 K; poduszki 90 cm. długie, 70 cm. szerokie 4 K. 50, 
5 K. 20, 5 K. 70; piernaty z mocnej prątkowanejidymki, 180 cm. dło- 
gie, 118 cm. azerokie 12 K. 80, 14 K. 50 h. Wysylka za zaliczką od 
12 E. opłatnie Zamiana dozwolona, za nieodpowiednie zwracam pie- 
niądze. Szczegółowe cenniki darmo i opłatnie. 
8. BENISCH w DESCHENITZ, Nr. 1116. Czechy. 


KASZL: ĄC YM "fziciom i dorosłym 


zapiaują lekarze z najlopszyzm skutkiem 


THYMOMEL SCILLAE 


jaka środek rozpuszczający i wydzielający flegrną, umierzający i la- 
godzący kurczowy kaszel jako też uanwający i zmniejszający dolegli- 
wości przy oddechania. Setki lekarzy wydało jnż orzaczenia o 
imlewająco azybkiem działanin Thymamel Solliże przy kokluszu 1 in 
nych rodzajach kaazlów kurczowych. 
ge Proszę zapytać swego lekarza Wg 

1 flaszka 2-20 K. Pocztą opłatnie przy poprzedniem nadesłaniu 

SO K. 3 flaszki gz e E A A przy nade- 

slanja 20—- - Wyrób | akład główny w 


B. FRAGNER'A APTECE 
c. k. nadworndgo dostawcy Praga IIE., Nr. 203. 
W Krakowie w apteca M. Masłowskiego, 
M. Redera, K. Wiszniewskiego. 


Baczność na nazwę preparatu, dostawcy 
i na markę ochronuą. 1838 


Juliusz Mini 


Jmport kawy :: 
Jmport herbaty 
* 


Już nadeszły herbaty 
nowego zbioru 
e 


Hraków, Rynek gł 2.30 


Przesyłki pocztowa 
od 5 kg. opłatnie. 


Redaktor odpowiedzialny Lm 


Lmikomiie paczki 
fpi ciasta (i 


ww po 6 h. poleca 


Cukiernia zreformowana 


Zwierzyniacka 6, Hotel Victorja. 


. c e jet pery 
Koniecznością Z: 
bowania 

| przedmiotów do użytku. I różnych 
| podarków zażądać mój bogato ila- 
|atrowany katalog glówny z przenzlo 
8000 rycin, który się każdemu darmo 
i opłatnie wysyła 50 

C. i £ nadworny dostawca 

Jan KONRAD 
w Briz Nr. 2848 (Czechy). | 


i 


| wieta tegoroczna morelowa K 860 | 


malinowa bex pestek . . „„850| 
malinowa z peêlkami . . „4 7— 
wiśnio s.:.. s sy 8— 
jablkowa + 10560| 
| melanż bardzo amaczny , „4 480 | 


Za 5 kg. w ozdobnem blazzanem wia- 
drze franca do każdej spo poor- 
towej za zaliczką. Marmolady nasze 
polecamy jako nader potywne I zdro- 

we i nia powinny jako takia w ta- 

| dnem gospodarstwie domowem za- 
1 


478 braknąć. 


 Brandstadter i Spółka 


| Fabryka cukrów | 
we Lwowie. 


> Addi 4 


Eo IWON W zd 


Wszelkie buie reumatyczne igośćcowe 
jak łamania w rękach lub w nogach, ból w krzyżaci" 
ból zębów lub głowy usuwa znakomite i przez pierwszo 
rzędne powagi lekarskie polecana prawnie achronione 
nacierania pod nazwą 


ICHTIOMENTOL 


Ichtiomentol jest wtedy prawdziwy, jeśli prawnie chro- 
nione opakowanie zaopatrzona jest plombą. 


w Krakowie Ichtlomentol wszędzie do nabycia 
Jeśli gdzie niema, należy sprowadzić wprost z Lahote- 


ryum chemicznego, Aptakarza | 
Szymona Edelmana w Samborze L.64 $ 
Pocztą wysyła się opłatnie (franco) 5 faszek za 6 ker. » 
albo 10 daszek (frfnco) za 1u kor. 159 | 

EJ 


Organki koncertowe z bębenkiem. 


Í 

| 

| Mała kieszonkowa orklestra. Fawna Ilość osób jast w możności utworzyć emą 

| orkiestrę. — Nr. 2271. Organki z doskonałym akompaniamentem |= 
s Płytki mosiężne, 10 otworów, 20 tonów. kiaw isse 


jakości z bąban- 
| zka Edi hea 


oblożone perłową macicą, | 

kiem skórą obeiągniętyn. Kati 7 

nauki, Cena iastramentn w eleg. kartonowam 

opakowaniu K. 2'50. -- Nr. 2272. Takiż inatru- 

ment o 16 otworach B2 tonach z tonacyą trome- 

| lową 3 kor. Baz ryryka! Zamiana dozwalana lub zwreł 

Ą planiądzy. Wysylką za poprzedniem nadeałaniem 

gotówki lub za zaliczką uskutecznia 

ce. | k Nadworny dostawca 44. 

ka 4 JAN KONRAD, w Arix Nr, 2818 (Czechy) 

Bogato ilustrowany cennik, zawierający przeszlo 3000 rysanków, wy- 
syła fabryka na żądanie darmo 1 opłutnie. 


Najlepsza herbata, 
Naitańsza harbata, 
Najsmaczniejsza herbata, 
jest z marką 


„DZWON“, 
1j, f. akruchów z herbat 70 h. 
1, Ë. lidciowej herbaty 1— K, 
aj, f. Ceylońskiej herb. 1-29 K. 
1204 u firmy: 

AG. LISOWSKI 
„FORTUNA" 
Kraków, Suklennica 23. 
po e fm „am a mgrzjj 


|Zadajcie sobie trud 


| przy zapotrzebowaniu okclicznościo 
|wych podarków różnego rodzaju i 
| zagłądnijcia da mega głównego cen- 
nika z 3000 rycin, który na żądanie 
[darmo i opłatnie wysyłam. a za- 
aszczędzicia przy zaraówieniu dużo 
glaniędzy. ©. i k. nadworny dostawca 


JAN KONRAD 


| Briix Nro 2858 (Czechy). 40 


15 Poselska 15 


Na wycieczki i zabawy 
poleca fabryka 
wyrobów cukierniczych 


Romualda PIECZARKI 
Ciastka po 6 hal. 
Pomadki *A kg. K. 1:20 


Karmelki nadziewana 
1/ kp. 1 Kor. 


| 
| 
| 
| 


50 


02 


Kanarki ` 


harceńskie śpiewa- 
jąca we dnie i przy 
świetle, do nabycia 
od 10—20 kor. Sa- 
miczki od 8—6 kor. 


Frwaclazeń Bqbeneh, Krakdw, Jebaztytaa A 


f ja 
„OLLA Y 
najlepsze | 
spacyalnosci gumowe 
Z lałnia gwarancyaj 
polecają. 
| REIM i SP, 


KRAKÓW | 
Rynek 37, | 


„ pror 80 za- 
upa prami min 
Wiele seek c= 
mz BCh | różnoro- 
dnych podarków okolicznońciowych 
zawiera mój glówny katalog a prze- 
szło 3000 rycin, który na żądanie wy- 
ayla sią kaśdemu darmo i apłatnie. 
C. I k. nadworny dostawca 
JAN KONRAD 
w Br0x Nr. 2847 (Czechy). 33 


Poni A. KAUPA, 
BERLIN S. W. 295. 
Lindenstr. 51. 


Kathreinera 
Kneippowska 
Kawa siodowa 


jest tylko jedna — na- 
śladownictw natomiast 
wiala! Dlatego ostroż 
nie prz ku 

leży żądać i przyjmywać 
wyłącz Kaihreinera 
w oryginalnam apako- 
waniu z nazwiskiem 


LU B LJ 
Zawiadamiamy uprzejmie p. p. Odbiorców słynnego pi 
pilzneńskiego światowej marki B. B. (URQUELL) 7 

wysyłki zamiejscowe 


tak w beczkach jak we ilaszkach uskuteczulumy 
we własnym zarządzie i prosimy + zeby 


wszelkie zlecenia z prowincyi i okolicy 
Krakowa przesyłano wprost do nas 


Jeneralna Reprezentacya dla Galicyi i Bukowiny, Mieszczaś: 
skiego Browarn w Pilznie (założ. w r. 1849) 


Bracia Perlherger Kraków, Podwale 3. Telefon Nr. 966 


5 koroni 


Baz kakurancyi 
w taj Jakości! 


3-latnia piaamna 
qwarancya I 


Mój prawdziwy azwajcaruki pa ny 
Anker-remontoir zegarek, Nr. 150 
przeciwna 


Roskopf, o doskonałym, ay 
gnetycznym mechanizmie ka 
prawdziwą emaliowana i nie pa 
czą w prawdziwej niklawej o 
krywką o zawiasach nad mechanis o. mim 
trzony plombą ochronną, idący 4% godas 


d 


4062 ten aam 7 l 
koron. Nr. 4098. W prawdziwej sehru 
oprawie bez wskazówki zekundowej I Eztn 
ka 11 Kor. Nr. 4101 ten Ban: z wi-uzówki 


sekundową 13 K. 50h. Duży wyj)! zegarć 
wszystkich gatunków zawiera «ń| główna, 
katalog Bar ryzyka, Zaniiava wulona lu! 

niędzy. Wysyła ską Pjer- 


zwrot ple 
3% wiza fabryka ze w y 


JAN KONRAD l 
grany ze. 
uplotaie 


„.| 


K 
c. i k nadworny dostawca w Briz Nr. 2802 (Czachy. 
wierający B000 wzorów wysyła «ią każdema na / 


Á mo ne iai. 
Ezyście już fonograf za ĉarmo dostali? 
Ażaby moje wyśmienite, najno w zlog lana r bwar 
dego złota wszędzie wprowadzić, postanawiłem 2.500 
funografów razdzrawać. Żądn; is przy nadeajania 10 
halerzy (w markach poczta a) prospektu, a moseri 


wapaniaży fanegra( kanasi ta~) darma | aclany otrzyranć 
1. Import Phonografaw Lowin, Wiedeń VI- 
Gumpandortarstr. LELIPI 


1436 


